
tyeznego urządzenia wyładunkowego, j„\st ono wypo-
sażone w elektryczne urządzenie oświetleniowe, które
służy tak do oświetlania wnętrza, jak i do oświetlania
zewnętrznego.

i. MHCHANICZNF, U RZĄDZENIE DO ŁADO-
WANIA OKRĘTÓW (MASZYNA ZAŁADUN-

KOWA).

Jak już wspomniani) na mostku zmontowanym
w/dłuż spichlerza znajduj.} się dwa transportery taś-
mowe, które transportują zarówno na górnych bęb-
nach, jak i na dolnych.

Bębny górne otrzymują zboże z pneumatycz-
nego urządzenia wyciągowego, służą więc z tego po-
wodu do przyjmowania i na końcu oddają zbóż.'.1

przez rozłączone rury przewodowe elewatorom
głównego urządzenia spichlerza.

Bębny dolne transporterów taśmowych służą do
wydawania zboża ze spichlerza i wskutek tego są wy-
posażone w samoczynnie posuwające .się wagoniki
wysypujące. Te ostatnie mogą oddawać zboże na
dowolne miejsca na mostku taśmowym i w tym celu
na pewnych odcinkach są zainstalowane tory wybie-
gowe, które doprowadzają zboże albo do maszyny
'załadunkowej albo do pneumatycznego urządzenia
wyładunkowego, jeśli tego ostatniego używa się do
ładowania statków.

Maszyna załadunkowa jest wykonana w kształcie
pólportalu, a mianowicie posiada profil o konstrukcji

żelaznej i pomosty tak samo jak i pneumatyczne urzą-
dzenie do wyładowywania okrętów. Posiada ona trzy
tory kolejowe. W pólportalu jest wbudowany wyciąg
taśmowy, który z taśm na pomoście odbiera zboże
i następnie oddaje do rury załadunkowej, która służy
do lądowania niniejszych statków.

Jeśli zaś maszyny załadunkowe używa się do
ładowania wielkich parowców, wówczas musi się włą-
czyć wewnątrz, wbudowany elewator podawczy. Na
głowni tego elewatora jest zastosowana rura ładun-
kowa dająca się wciągać i wyciągać na sposób tele-
skopu, która tworzy połączenie z otworami ładun-
kowymi parowca.

Obie rury ładunkowe są urządzone obrotowo,
aby na okręcie uniknąć w miarę możności pracy rąk.

Przewozu)' pomost maszyny ładunkowej w celti
samoczynnego ruchu jest wyposażony w napęd
elektryczny.

Wydajność na godzinę maszyny ładunkowej
jest dostosowana do wydajności urządzenia spichlerza
przy obciążeniu lllt) t zboża.

Istnieje możność lądowania jednego parowca
równocześnie w dwóch otworach pneumatycznym
urządzeniem wyładunkowym i maszyną ładunkową
o wydajności przeciętnie 200 t na godzinę.

Maksymanlie ładowność parowca może wynosić
.Wił t na godzinę, jeśli przy ładowaniu za pomocą
urządzenia pneumatycznego i maszyny ładunkowej
zboże równocześnie z. łodzi prze/, urządzenie pneu-
matyczne ładuje się bezpośrednio na parowiec.

Urządzenia mechaniczne elewatora 725,3 :621,87

Zagadnienie właściwego przechowywania i kon-
serwacji zboża chlebowego, oraz jego racjonalnego
zużytkowania, jest poważną troską gospodarki każ-
dego kraju. Ogromną rolę odgrywa tu celowo rozbu-
dowana sieć śpichr/ów zbożowych, odpowiednio roz-
mieszczonych na terenie całego kraju, i to zarówno
młyńskich, jak aprowiz.acyjnych i eksportowych,
względnie tranzytowych. Spichrze te stanowią narzę-
dzie regulacji podaży i cen zboża oraz zabezpieczeni
przed milionowymi stratami, powstającymi wskutek
jego złego przechowywania.

Pod względem budowy rozróżniamy dwa ro-
dzaje spichrzów: podłogowe i komorowe czyli silosy.
Co do kwestii, który z tych typów właściwszy jest
dla naszych warunków klimatycznych, zdania są po-
dzielone, bezsprzecznie jednak okazało się już, ź.e dla
przechowywania suchego zboża, o zawartości wilgoci
poniżej 14u/u, najracjonalniejsze są silosy. Bardzo
często w jednym budynku stosuje się spichrze podło-
gowe i silosy •/, urządzeniem do przewietrzania ziar-
na, polegającym na wtłaczaniu świeżego powierza do
komór napełnionych zbożem. Pomieszczenia dla
urządzeń maszynowych stanowią oddzielną cz.ęść bu-
dynku, zwykle w formie wieży, umieszczonej prz.y
ścianie szczytowej lub pośrodku właściwego spichrza.
W skład wyposażenia mechanicznego wchodzą urzą-
dz.cnia i maszyny do wyładowywania wagonów i stat-
ków, przenoszenia i podnoszenia zboża luzem
i w workach, do oczyszczania, sortowania i samo-

czynnego ważenia, suszenia, przewietrzania zboża
oraz do tępienia szkodników, w szczególności „woł-
ków zbożowy e, ponadto termometry elektryczne do
kontroli temperatury w silosach itp. Urządzenia te
muszą być tak pomyślane, aby pozwalały na równo-
czesne skoordynowane wykonywanie różnych czyn-
ności, jak przyjmowanie zboża z. wagonów lub sut-

Rys. 1. Waga automatyczna do zboża
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ków, załadowywanie ich oraz manipulacje we-
wnętrzne.

Ostatnio uruchomiony został wielki spichrz, zbo-
żowy w porcie gdyńskim na 100(K) ton zboża, wy-
posażony w najnowocześniejszą instalację mecha-
niczną, pracującą pr/.y łącznej mocy silników około
CJ-10 KM, wykonana przez firmę Bracia Biihler, Spół-
ka z ogr. odp. w Warszawie.

Na nabrzeżu Indyjskim przy basenie im. Mar-
szałka Piłsudskiegó, dominuje potężny 8-piętrowy
gmach elewatora, długości 61) ni, szerokości 18 m, wy-
sokości 35 ni, a w jego części środkowej wzbija sie
wieża jeszcze o 10 m wyższa. Po lewej stronie wieży
znajduje się spichrz podłogowy, po prawej zaś ko-
morowy.

"W ramach, znajdujących się po obu stronach
elewatora, umieszczonych jest 11 zbiorników, do któ-
rych zsypywane zostaje zboże z wagonów stojących
na bocznicach kolejowych, przy pomocy szufli me-
chanicznych, co umożliwia wyładowanie 15-tonowego
wagonu w ciągu kilkunastu minut. Pod zbiornikami
zainstalowane są 3 zbiorcze przenośniki taśmowe,
każdy o zdolności przenoszenia KK) ton zboża na go-
dzinę. Transportery te przenoszą zboże ku środko-
wej części budynku i podają je na umieszczone po-
przecznie w części wieżowej przenośniki systemu
Redlera- Przenośniki łańcuchowe systemu Redlera,
udoskonalone przez, firmę Biihler (patrz Hiitte
część druga. str. 912, wyd. 26), stanowią dziś najno-
wocześniejszy element transportowy, w pewnych
warunkach niezastąpiony, wymagają bowiem pr/.y
tej samej wydajności co inne urządzenia kilkakrotnie
mniej miejsca, powtóre transportują materia! przy
każdym nachyleniu aż. do 90", wreszcie dozwalają na
umieszczenie wylotów w dowolnych miejscach, bez
potrzeby stosowania zgarniaczy lub wózka zrzu-
towego.

Transportery łańcuchowe podają dalej zboże do
dowolnego •/. 6 podnośników czerpakowych. Dwa
podnośniki służą do podawania zboża na maszyny
czyszczące, względnie wagi samoczynne, pozostałe
4 do podnoszenia zboża na główny rozdzielacz. Roz-
dzielacz ten pozwala na kierowanie zboża z każdego
z 4-ch podnośników do 8-miu miejsc, daje zatem
32 możliwości manipulacyjne.

Na najwyższym piętrze części podłogowej i si-
losowej znajdują się po 2 przenośniki, którymi z,boże

wsypujące się z podnośników i rozdzielacza rozpro-
wadzane jest do dowolnej komory silosu, lub na od-
powiednie miejsce spichlerza podłogowego. Do spro-
wadzania zboża na podłogę dowolnego niższego
piętra i na dowolne jej miejsce służą przepusty dwu-
1 czterodrogowe, sterowane z odległości; przepusty
le wbudowane są w stropy żelbetowe i połączone ze
sobą pionowymi rurami. Konstrukcja ich nie pozwa-
la na przyśpieszenie szybkości spadającego zboża, po-
nadto są one zaopatrzone w specjalne stożki, służące
do rozbijania zwartego strumienia ziarna, przez co
powodują samoczynne przewietrzanie się zboża.

Niezmiernie ważną w każdym spichrzu zbożo-
wym jest sprawa należytego przewietrzania oraz re-
gulowania temperatury zboża. Ziarno jest organiz-
mem bardzo wrażliwym na wilgoć. W pewnych wa-
runkach wilgotności i ciepłoty zaczyna ono oddy-
chać, wydzielając bezwodnik kwasu węglowego, po-
wodując szkodliwe zmiany i straty w zawartych
w ziarnie .substancjach wartościowych. Zjawisku te-
mu towarzyszy również wzrost temperatury, sprzy-
jający rozwojowi pleśni. Zapobiega się temu ciągłym
utrzymywaniem ziarna w ruchu oraz jego przewie-
trzaniem.

Do przewietrzania części komór silosowych Ele-
watora Zbożowego w Gdyni zastosowano system
„Suka", polegający na tym, że świeże powietrze,
wtłaczane wentylatorami przez kanał dopływowy
dowolnego silosa musi przecisnąć się przez warstwę
znajdującego się w komorze zboża, by następnie
drugim kanałem odpływowym wyjść na zewnątrz
spichrza.

Ważną również kwestią dla konserwacji zboża
jest zabezpieczenie go przed szkodnikami", a także
uwolnienie w porę od najpospolitszego z nich, któ-
rym jest tzw, „wołek zbożowy". Z ogólnej liczby
44 komór silosowych Elewatora Zbożowego w Gdy-
ni, 4 przystosowano specjalnie do walki z. wołkiem
zbożowym. Po napełnieniu tych komór zbożem
i szczelnym zamknięciu ich, wtłacza się wytwarzany
w specjalnej instalacji gaz, pod którego d/.ialaniem po-
zostaje zboże przez przeciąg około ^4 godzin. Na-
stępnie komory przepłukane zostają świeżym po-
wietrzem, po czym ziarno przepuszcza się przez
wialnie-aspiratory, celem usunięcia zabitych wołków.

Specjalną uwagę poświęcono ponadto doczyszcza-
niu jęczmienia, ze względu na dużą rozpiętość cen eks-

Rys. 2. Tryjery Rys. 3. Wialnle-aspiratory
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portowych między niedoc/.yszczonym, a doczyszczo-
nym ziarnem jęczmiennym, wynoszącą około zł 50 na
1 tonie. Urządzenie do doczyszczania jęczmienia
w Klcwatorze Gdyńskim składa się z elektromagne-
sów do wydzielania znajdujących się przypadkowo
w ziarnie części żelaznych, •/. ogławiacza do obcina-
nia ości, z wialni-aspiratorów do wydzielania zanie-
czyszczeń mineralnych, słomy, plewy itp., z tryje-
rów do usuwania z jęczmienia domieszek obcych
ziarn i nasion kształtu okrągłego i podłużnego, wre-
szcie /. sonowników do sortowania jęczmienia pod
względem wielkości ziarn.

Calośc mechanicznej instalacji wewnętrznej Ele-
watora Zbożowego w Gdyni wykonana jest celowo,
z zastosowaniem potrzebnych urządzeń ochronnych
dla uniknięcia wypadków przy obsłudze, z widocz-
nym staraniem zarówno o dogodność pracy, jak
i o estetyczny wygląd spichrza. Szereg urządzeń, jak
specjalne windy, sieć telefonów wewnętrznych,
usprawniających kierowanie obsługą, centralna tabli-
ca świetlna (wykonana przez firmę Siemens) z sze-
matem urządzeń mechanicznych spichrza, wyka7.u-
jąca każdoczeiśnie ruch, względnie spoczynek po-
szczególnych części instalacji, system termometrów
elektrycznych (również firmy Siemens) i szereg in-
nych urządzeń, tworzą prawdziwie nowoczesną i od-
powiadającą pod każdym względem swojemu celowi
całość.

Zewnętrzna część urządzenia mechanicznego
Elewatora Zbożowego w Gdyni, instalowana przez
firmę „Miag", składa się z dźwigu pneumatycznego,
umieszczonego od strony morza na pólportalowej
suwnicy a służącego do wyładowywania zboża z. ba-
rek lub okrętów do spichrza, względnie z barek bez-
pośrednio na okręt, oraz z drugiej, mniejszej suwni-
cy, •/. urządzeniem do załadowywania zboża na okręt.
Jednoczesna zdolność wyładunkowa, względnie prze-

Rys. 4. Sortownlki do jęczmienia

ładunkowa spichrza gdyńskiego jest następująca:
1) 300 ton/godz. z wagonów do spichrza, lub

2fK) ton/godz. z, wagonów, 1(K) ton z barek i jedno-
cześnie UK) ton do manipulacji wewnętrzne.) lub wy-
lądowania na okręt;

2) 200 ton/godz. z wagonów do spichrza,
2<H) ton ze spichrza na okręt oraz 1IK) ton z barek.

Budowa elewatora zbożowego eksportowo-
tranzytowego we własnym porcie w Gdyni należała
do spraw niezmiernie pilnych dla Polski, jako kraju
rolniczego, eksportujacvgo w latach urodzaju do
1 2(K) (K)(l ton zboża i jest pierwszym krokiem do
umożliwienia planowej pracy na tvm tak ważnym
dla naszego życia gospodarczego odcinku.

Lwów im fali technicznej
Bilans XVIII Targów Wschodnich

Gdy w czasie kampanii zeszłorocznej która inauguro-
wał* w rumach XVIII M. T. W. tzw. Targi Techniczne — Na-
czclna organizacja Inżynierów w Police użyczyła tomu najmłod-
szemu, a jednak najważniejszemu działowi targowemu swego
patronatu, byliśmy głęboko przeklinani, że Lwów nie zawiedzie.
Ta miasto nigdy nie zawodzi. To też. Pierwszy Kongres Inży-
nierów w Polsce, który w roku zeszłym, w okresie Targów
Wschodnich, w ilości 2 OlHI uczestników obradował we Lwowie,
po zapoznaniu się z ekspozycją Targów Technicznych, uznał, że
cen pierwszy krok I.wowa, zmierzający w kierunku zorganizo-
wania rewii naszych sił i źródeł technicznych, wypadł poważnie
i okazale.

Ponadto koła przemysłowe i handlowe podkreśliły nic
tylko użyteczność, lecz i konieczność tego rodzaju rewii. To
też Targi Techniczno stały się obecnie głównym, a co ważniejsza
stałym składnikiem Targów Wschodnich, zaś nad ich kicrun*
kiem czuwa, obok Zarządu Targów Wschodnich, specjalny Ko-
mitet wyłoniony z. łona N. O. L, w którego skład wchodź,-)
przeważnie profesorowie Politechniki Lwowskiej.

To też drugie Targi Techniczne w ramach XVIII Mię-
dzynarodowych Targów Wschodnich, wypadły w stosunku do
pierwszych bardziej okazale i bardziej bogato.

W Polsce niestety nie doceniamy jeszcze sił, przygotowu-
jących rynki handlowe dla szerokich mas odbiorców, to też.
misja, jakiej .się podjęły Targi Techniczne, uznana być winna
prze/, wszystkie źródła produkcji technicznej, od najcięższych
począwszy, a na najdrobniejszych skończywszy. Misja to tym
godniejrai uwagi, że związana została z planem gospodarczej
przebudowy kraju, a zwłaszcza podniesienia jego aktywności
przemysłowej.

Lwów i Targi Wschodnie z wielu względów upoważnione
były do zorganizowania w swych murach i w .swych ramach
Targów Technicznych. Wszak miastu to leży w najbliższym
zapleczu i promieniu Centralnego Okręgu Przemysłowego;
wszak w granicę tego okręgu wciągnięto już aktywnie szereg
zachodnich powiatów województwa lwowskiego, przez co
Lwów coraz silniej i ż.ywiej wiąże się z obszarem między Wisłą
i Sanem.

W myśl zapowiedzi czynników decydujących C. CX P.
przedłużony ma być o ziemie między Sanem, Bugiem i Dnie-
itrem zaś Lwowowi wyznaczona zostanie rola stolicy tej olbrzy-
miej, uprzemysłowionej połaci kraju. W tej pozycji gród ten
ułatwiony będzie miał zadanie odegrania poważniejszej roli na
pomoście bakycko-czarnomorskim, zaś wymienione obszary
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wciągnięte zostaną na nowe drogi ekspansji gosp.idarczei, co
przyspieszyć winno realizację wielkiej drogi wodnej, która po-
l.iezy Bałtyk z Morzem Czarnym.

Nie wątpimy, że we wszystkich tych poczynaniach, czy
>;dy chodzi o Targi Techniczne, czy o przebudowę C. O. 1'.,
czy o iv.iliz.icie; drogi wodnej, dużą rolę odgrywa i odegra
lwowska Politechnika, która • jak wiadomo •- rozszerza
obecnie planowo i swe mury i swój zakres pracy.

Te wszynkie wyżej naprowadzone argumenty i prze-
słanki przemawiają z.» tym, by Lwów siał się tym miejscem,
w którym rewia naszych sil technicznych odtworzy całą rzeczy-
wistość n,isziy,n życia gospodarczego Polski.

Tegoroczne Targi Techniczni! wypełniły swymi ekspona-
tami cztery największe pawilony targowe i spór > miejsca n.i
wolnej przestrzeni. Do przeglądu stanęły wszystkie niemal war-
sztaty polskie, prezentując swe najlepsze maszyny i narzędzia.
Szczególne zainteresowanie budziły: obrabiarki, tokarki, fre-
zarki, srriig.irki. szlifierki itd. Ruch transakcyjny, jaki w cza-
sie Targów panował w tym dziale, świadczy jak wyjałowione są
nasze warsztaty ze wszelkich maszyn i podstawowych i pomoc-
niczych. .1 zwłaszcza jak nie posługują się nowoczesnymi narzę-
dziami.

Trudno w krótkim artykule wyliczyć choćby tylko po-
bieżnie to, co nam na Targach Technicznych sprezentował
przemysł nwzyn rolniczych, przemysł motoryzacyjny, prze-
myl budowlany, przemysł graficzny, przemysł narzędziarski, n i
i wreszcie, gwóźdź tegorocznych Targów Wschodnich, prze-
mysł filmowy, który poraź pierwszy wystąpi! na Targach
Wschodnich. Pawilon filmowy miał na celu nie tylko sprezen-
towaniu zdobyczy sztuki i techniki filmowej kraju i zagranicy,
lecz. ponadto pobudzić miał nowe siły, zwłaszcza krajowe, by je
wprząc do tej gałęzi przemysłu, która w Polsce wykazuje bar-
dzo wielkie braki.

Ogólnie 'twierdzić winniśmy, że tegoroczne XVIII Targi
Wschodnie, oraz. drugie Targi Techniczne odpowiedziały swym
zadaniom na całej linnt, że treść i zasięg tych imprez, czy to
na rynku krajowym, czy zagranicznym pogłębia się coraz

W roku bieżącym ogólna ilość wystawców doszła do licz-
by UMPJ. Tym samym ilość wystawców na przestrzeni jednego
tylko roku zwiększyła się o 4H..ri"/ii. Ilość wystawców zagranicz-
nych z. 2iid w roku zeszłym wzrosła do 'iSl w roku bieżącym,
co oznacza przyrost o RW/o.

W tegorocznych Targach Wschodnich 1 państwa, a więc:
Belgia, Bułgaria, Niemcy i Rumunia, wystąpiły w charakterze
oficjalnym, a wystawcy zagraniczni sprezentowali eksponaty
z 2~> państw, wobec 17 w roku zeszłym. Płaszczyzna targowa
pod dachem wzrosła w ciągu ostatnich kilku lat o 3.01)0 ma., tak
że obecnie teren pod dachem wynosi 2K.81I0 ni'-'.

Pod względem frekweneyjnym poszczycić się mogą Targi
dalszym postępem — w roku bieżącym bowiem zwiedziło je
250111)0 osób, cz.yli o 30 000 więcej, niż. w roku zeszłym. Jeśli
chodzi o przybyłych z poza Lwowa, to pochodzili oni z 118
miejscowości polskich, a więc ze wszystkich niemal połaci kraju.
Ponadto zanotowano szereg wycieczek zagranicznych zwłaszcza
z. Niemiec Rumunii, Bułgarii i Holandii.

Oto w krótkości bilans XVIII M. T. W. we Lwowie. Biur.i
Targów przygotowują się do kampanii XIX Targów Wschod-
nich, których termin naznaczony został na 2 do 12 wrześ-
nia li).'!i), Jesteśmy głęboko przekonani, że hart Lwowa, a prze-
de wszystkim fachowość lwowskiej Izby Przemysłowo-Handlo-
wej, która od lac organizuje i przeprowadza Targi Wschodnie,
i XIX. Międzynarodowym Targom zapewni pełny sukces.

doceniając znaczenie i rolę Targów Wschodnich oraz
wchodzących w ich ramy Targów Technicznych, zwracamy się
z gorącym apelem do wszystkie'.) technicznych źródeł w Polsce,
hy tej użytecznej imprezie użyczyły swego pełnego poparcia.

KOMUNIKATY c. i>. ZE STU. 203
Osobny referat poświęcona próbom materiałów budow-

lanych wykonanych przy pomocy prostych narzędzi.
W drugiej grupie omówiono referat o wpływie czynni-

ków zewnętrznych na budowle nadmorskie, opisujący w pierw-
szej swej części zagadnienie fundamentów.uiia na '.•.rumach rc-
lulnwanyeh, spotykanych w portach, w drugiej szczególne wa-
runki klimatyczne, panujące na wybrzeżu i ich wpływ na miej-
scowe budownictwu. Aktualnym dziś zagadnieniem obrony
przeciwlotniczej poświęcono cztery ciekawe referaty, odpor-
ności budynków na działanie wody ••••- dwa, zabezpieczeniu o.l
piorunów - jeden.

Sprawom gruntów budowlanych i wpływowi wstrząsów
poświęcono 1 referaty ••-•• z tych dwa ze stosunkowo mało zna-
nej dziedziny budownictwa na terenach zapadlisk górniczych.

Pozostałych 7 referatów z dziedziny budownictwa mie-
szkaniowego umawiało sprawy izolacji cieplnej, akustyczrwści,
wentylacji oraz dachów płaskich i tarasów.

Przebieg zjazdu był następujący:
W sobotę dn. 1" września o godz. O-e-j nastąpiło uroezy.se

otwarcie zjazdu —• zagajniu1 prze/ Prezesa '/.. P. 1. IV prof. dr
inż. l'szeruck'ej",o. Ma przewodniczącego Zjazdu wybrano inź.
Mariana Buknwskie-go Naczelnika Wydziału Techniczno-Bu-
dowlanego Urzędu Morskiego w Gdyni, na wiceprzewodniczą-
cych kmdr. inż. Zygmunta Floryda, Szefa Hudowniciwa Wy-
brzeża Morskiego, inż Józefa ("'wiżewic/a Naczelnika Wydz.
Technicznego Żarz Miejskiego w ('lutr/owie, iuż. Stanisława
Serafina dyrektora Ww.it Techiik/iu-gtt 7„\t/. Miejskiego we
I.wowie oraz inż Władysław,! Pr/estępskiegn z Warszawy
IM sekretarzy iuż. ir-> St W. Obmińskicgo i CV, Klarnera
.• Gdvni.

p.i przemówieniach przedstiwicieli Wl.nl/, Politechnik i
organizacji rozpoc/;t.i ohr,v,ly, które prowadzono przez 2 dni
(10 i 11 września) po li godzin.

Niezależnie od obrad organizowane były wycieczki po por-
cie i mieście motorówkami i autobusami, które umożliwił;.'
uczestnikom szczegółowe zapoznanie się z urządzeniami portu
handlowego i wojennego.

W niedziele 11. września br. poza obradami rano uczestnicy
wzięli udział w nahi>:''eń'lwi;\ a wieczorem w wieczerzy kole-
żeńskiej, która odbyła się w dużej hali Dworca Morskiego.
W tym samym dniu część uczestników wzięła udział w wyciecz-
ce do Sopot, Oliwy i Orlowa.

Trzeci dzień zjazdu (12. U. br) poświęcony był wyciecz
kom. Pierwsza z nich autobusem, odbyła się po trasie: CJi.lv
nia • Puck - Swar/ewo • Władyslawowo • Rn-zewie - Jastrzębia
Góra, Karwia - Krokowo - żarnowiec - Wejherowo - Gdynia.
W czasie wycieczki uczestnicy mieli okazję zap iznać się z. naj-
młodszym portem polskim we Władysławowie, z urządzeniami
najsilniejszej w PoKce, latarni morskiej Im. Żeromskiego w Ro-
zewiu, •/. portem w Pucku, ze słynnym na Pomorzu kościołem
w Swarz.ewie, z zabytkami Krokowa i Żarnowca, oraz spędzić
parę godzin nad brzegami pełnego Bałtyku,

Druga wycieczka obejmowała trasę: Gdynia — Hel —
Jurata — Jastarnia — Gdynia. Uczestnicy poznali porty w Helu,
i Jastarni, szereg letniskowych miejscowości pólwjvpu helskiego
oraz spędzili parę godzin na statku.
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Trzecia wycieczka wyruszyła do Gdańska, gdzie zapoz-
nano się dokładnie z portem, Stocznia. Gdańska, ora/, ciekawymi
zabytkami.

Zainteresowanie zjazdem było duże, o czyni .świadczy licz-
ba 17t'i uczestników.

1. ZJAZD lNZYNIKROW PORTOWYCH W GDYNI.
W dniach .'i li maja br, odbył sie, w Gdyni z inicjatywy

Ministerstwa Przemysłu i Handlu 1 Zjazd Inżynierów Porto-
wych i Specjalistów Morskich Państw Bałtyckich i Skandynaw-
skich) w którym w/ięlo udział ok. lOt) osób, przedstawicieli
Polski, Danii, hstonii, l-inlandii, Łotwy, Szwecji i W. M.
I ułańska.

Na zjeździe wygloszou t 7 releratów opisowych, w tym
li dotyczących historii i ur/ąd/eń portów polskich oraz 1 od-
noszący się do portów łotewskich.

Niektóre /. wygłoszonych referatów drukujemy za zgodą
auu-rów w „Sycili Technicznym", są to: lnż. li. Nagórskiego.
„Urządzenia 1'oriti Gdyńskiego", lnż. V. Tubielewicza: „Ma-
g.i/yuy Portowe w Cidyni", ora/, lnż. 1„ Budki: ., Urządzenia
przeładunkowe portu w Cidyni". Pozostałe prace podamy
w krótkim streszczeniu.

lnż. Tadeusz Wcnda, I). Naczelnik Wydziału Technicz.no-
llud.wlanego Urzędu Morskiego w Gdyni — projektodawca
i kierownik budowy panu — wygłosi! reterat pt. „Rz.ut oka
na warunki powstania portu w Cidyni".

Referat ten obejmował krótki rys historyczny, z. którego
•luchac/e dowiedzieli się, że studia nad projektem portu rosi*
jmc/ęio be/pośretlnio po od/yskaniu dostępu do morza, c/.yli
/ wczesną wiosną W3) r. Jako miejsce pod budwę portu wybra
im bive;;i nSłs/ernej doliny polnżonej między Kępą Oksywską
a Kamieniu Górą, kierując się nie tylko korzystnymi warun-
kami jakie ii.i%uęv/al.i ono dla samej budowy (Wklęsła linia
br/egu sprzyjała łatwemu wykorzystaniu przestrzeni wodnych,
a wskutek znacznych naturalnych głębokości morza, pogłębienie
awanp.itu wyittagalu Hosuukowu utcvielkicli robót) ale także
dużymi zaletami redy ^odpowiednia głębokość, kotwiczin>ść dna,
oclirona przeil wielką tal.) otwartego morza przez półwysep
1 lei, nie/nac/.iiy ruch piasków).

lliułowę portu ro/pm/ęto /końcem l'.)!20 r. prze/ utworze-
nie prostopadłego do br/enu molo długości fifill m, z poprzecz-
na, 17U metrowej długości odnogą na końcu, o konstrukcji
drewnianej wypełnionej kamieniami. Pierwsze to molo ukoń
czarno dopiero w ll'2.i r. /. powodu trudności łiiiausowych. Dn.
lii sierpnia 1H2.'( r. przybił doń picnv.s/,y statek -parowiec fran-
cuski „Kenuieky". Zwrotnym w historii portu był r. 1H21,
w którym budowę na większą już s.kalę rozpoczęło „Konsor-
cjum l:rancusko-l'olskic dla budowy portu w Gdyni" połączone
z duńską firmą „Hojgaard i Schultz", wykonywującą falochrony
i nabrzeża oraz. belgijską „Aekennans et van Ilaaren", której
zadaniem były roboty czerpalne.

Dalsze części referatu zawierały opis planu portu, oraz jego
konstrukcji.

Pewnego rodzaju uzupełnieniem powyższej rozprawy był
referat opracowany pr/.ez, Soeiete. de Construetion des Batig-
liollcs członka wspomnianego Konsorcjum pc. „Prace konstruk-
cyjne w porcie gdyńskim", w którym autor opisał niektóre
szczegóły z organizacji robót portowych.

Jeżeli chodzi o roboty budowlane, to najciekawszym mo-
mentem był sposób wykonywania skrzyń żelbetowych, stano-
wiących fundamenty nabrzeży i falochronów nie w (lokach
suchych ani na pochylniach) lecz, wprost na piasku nadbrzeż-
nym, skąd spuszczało się je na wodę przez podczerpywanie spod
nich gruntu za pomocą poglębiarek. ,

Powyższy spojóu zastosowany po raz pierwszy w świecie

w Gdyni, umożliwił sprawne zorganizowanie robót, dzięki któ-
remu np. w 1',1'iS r. zdołano produkować po 10 skrzyń na mie-
siąc (Objętość skrzyni ok. 121)11 m:l).

Roboty czerpalne w porcie miały najtrudniejsze chwile
w zaraniu budowy portu, kiedy żaden falochron, ani żadna
naturalna zasłona nie chroniły flotylli czerpalnej pr/.ed atakami
lal. Prócz burz dawały się we znaki również liczne głazy polo-
dowcowe. Jeden z nich był nawet powodem zatonięcia drągi
w 1H2.*I r. Przypadek zrządził, że sprowadzana na miejsce zato-
pionej nowa drąga, zatonęła w drodze na Ualtyku, a następna
zamówiona — na Morzu Północnym.

Referat lnż. Z. Adamskiegu pt. „Port rybacki w Wielkiej
Wsi', zawierał opis najmłodszego portu polskiego. Port ten
(obecnie „Wladyslawowo1") zbudowany na brzegach pełnego
Bałtyku u nasady półwyspu Helskiego, przeznaczając go na
schronisko rybackie, przede wszystkim da kutrów wyprawiają-
cych się na dalsze polowy. Port stanowi basen o pow. ok.
11.5 ha, wycięty z morza dwoma lalochronaini u dług. łącznej
ok. 1 km. Konstrukcja falochronów — podwodna: drewniana
wjp.łniona kamieniami, nadwodna —• żelbetowa. Wewnątrz,
basenu znajduje się molo równoległe do brzegu dług. liii) m
i.raz 2 pomosty drewniane dla statków i kutrów.

Dużo miejsca poświęcił autor ciekawym rozważaniom nad
ruchem piasków i jego zaburzeniami spowodowanymi zbudowa-
niem portu.

To samo zagadnienie omawiał w swym referacie Dr lnż.
A l.abutin z Rygi. Praca jego pt. „Kilka uwag o zapiasz.czeniu
zewnętrznych budowli portowych w Windawie i Libawie" za-
wierała opis szczególnych warunków rozwoju dwu najważniej-
szych po Rydze portów łotewskich oraz. założeń jakie kiero-
wa')1 projektodawcami pr/.y ustalaniu położenia falochronów,
Na]poważuiejs/./in zjawiskiem z jakim projektodawcy musieli
się liczyć, były ruchome piaski, wędrujące w/dltiż brzegów.
Kończąc relerat, autor zakonkludowal, że d/.ii jeszcze zagad-
nienie w jaki sposób należy rozplanowywać układ zewnętrz-
nych budowli portowych z uwagi na ruchu piasków nie jest
ostatecznie rozwiązane.

Poza referatami omawiano na zjeździe kwestię organizacji
stałej instytucji „Kongresów Portów Morskich P. li. i S" oraz.
przedyskutowano złożony przez inż. Nagórskiego b. dyrektora
handlowego portu w Gdańsku — szczegółowy projekt regula-
minu tychże kongresów.

Sprawo/danie z obrad wraz. z referatami zostało wydane
drukiem w .'! językach nakładem Ur/.ędu Morskiego w Gdyni.

Niezależnie od obrad uczestnicy Zjazdu odbyli .szereg wy-
cieczek, w czasie których zapoznali się z portami w Gdyni
i Gdańsku, oraz mieli sposobność wziąć udział w uroczystości
otwarcia i poświęcenia portu we Władysławowie, które odbyło
się dn. i maja br.

PIERWSZY POLSKI KONGRES TECHNIKÓW
W dniach 11—13 listopada 1938 r. odbędzie się w War-

szawie Pierws/.y Polski Kongres Techników, zorganizowany
przez Naczelną Organizację Stowarzyszeń Techników R. P.
(N. O. S. T.).

Komitet Organizacyjny Kongresu wydał deklarację kon-
gresową omawiającą rolę techników i ich zadania w życiu go-
spodarczym Polski. Hasło Kongresu; „Przez zorganizowany
świat techniczny do realizacji planu gospodarczego Polski".

Zadaniem kongresu jest naświetlenie roli technika, jako
gospodarczego realizatora we wszystkich przejawach jego dzia-
łalności zawodowo-społeeznej: Technicy jako zorganizowane
środowisko, członkowie najszerzej pojętego świata pracy, kie-
rownicy i organizatorzy o szerszej świadomości gospodarczej
oraz technicy jako ludzie o umysłowości pionierskiej.
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JUBILEUSZOWY XX ZJAZD GAZOWNIKÓW, WODO-
CIĄGOWCÓW I TECHNIKÓW SANITARNYCH W CHO-

RZOWIE I KATOWICACH.

W dniach 2!i—-7 czerwca r. li. odbył się w Chorzowie
i Katowicach XX Zjazd Ga/.owników, Wodociągowców i Tech-
ników Sanitarnych urządzony staraniem Polskiego Zrzeszenia
Gazo w ników, Wodociągowców i Techników Sanitarnych,
Związku Gospodarczego Gazowni i Zakładów Wodociągowych
w Państwie 1'ol.skiin przy współudziale Polskiego Koiniieiu
Techniki Sanitarnej i Higieny Miast,

Zjazd liyl poświęcony następującym zagadnieniom:
11 z dziedziny gazownictwa: a) Zagadnienie gazyfikacji pol-

skiemu /..udębia węglowego od/, centralnego okręgu przemysło-
wego, b) Progi du podniesienia zbytu gazu (sztucznego i ziem-
nego).

2) z dziedziny wodociągów i kanalizacji: Niezawodność
działania wodociągów i kanalizacji oraz ich ekonomia w cza-
sie pokoju i wojny.

.i) /. dziedziny techniki .sanitarnej; Zagadnienia techniczno-
sanitarne w miastach i osiedlach.

Po nabożeństwie, w kościele ivr. Antoniego w Chorzowie
i złożeniu wieńca na grobie NieznaneguPowjitańca, Zjazd został
otwarty w obecności ok. JtóO uczestników Zjazdu i licznych
miejscowych gości w Domu Ludowym w Chorzowie.

w czasie /jazdu obradowały sekcje: gazu sztucznego, gazu
ziemnego, wodociąguwo-kanalizaeyjna i techniki .sanitarnej.

Na posiedzeniach wygłoszono następujące referaty: z dzie-
dziny gazownictwa:

Nacz, A Jaiowkekiego .,Kozw,'ij przemysłu śląskiego v.<i
szczególnym uwzględnił, niem gazyfikacji Śląska'"

inż. li. Szyinańskitgn „Stosowanie, skroplonego ga/.u ziem*
nego w gospodarstwie domowym".

inż. J, Zawidzkiegu „'/aleiy paliwa gazowego i jego wszech-
stronne zastosowanie w przemyśle i rzemiośle".

dr. inż. M. Chorążego „Pi.slępy w dziedzinie koksównictWA
w ostatnim dziesięcioleciu z. uwzględnieniem koksownictwa
polskiego".

dr. inż. B. Rogi i dr. inż, M, Chorążego „Zastosowanie ga-
zu koksowniczego dla gazyfikacji polskiego zagłębia węglo-
wego".

inż. Z. Warczewskiego „O możliwościach zużytkowania
gazu koksowniczego w hutnictwie".

inż. S. Bojanowskiego „Gaz. koksowniczy jako źródło
otrzymywaniu siarki".

inż. W. Sobicrańskidgo „Otrzymywanie niektórych węglo-
pochodnych produktów, posiadających znaczenie dla obrony
Państwa".

inż. J. CJlodakowskiego „Nowoczesne metody destylacji
smoły i benzolu".

dr. inż. B. Roga, inż. J. Klnsińskiego i inż. B. Kalinow-
skiego „Obecny stan zagadnienia odtruwania gazu mle/SKicgo".

inż. T. Jankowskiego „Problem obniżania ceny gazu w m'a-
łych gazowniach przez obniżenie własnych kosztów produkcji".

M. Wysockicgo i inż. A. Grossmana „Metody propagandy
gazu w przemyśle i gospodarstwie domowym".

inż. J. Kłosińskicgo i inż, A. Bittuera „Możliwości zasto-
sowania w Polsce gazu jako materiału pędnego".

inż. Wojciecha Stanisza „O zastosowaniu węgla aktywnego
do oczyszczania gazu i wody".

inż. A. Dziurzyńskiego „Nowoczesne przybory gazowe".
Z dziedziny wodociągów, kanalizacji i techniki sanitarnej:

Referat doc. mgr. . Kirkora „Wody wgłębne m. st. War-
szawy i okolicy".

Referat J. Stiksy: „Nowe drogi w dziedzinie oczyszczania
ścieków kanałowych".

Referat doc. mgr. T. Kirkora „Zasady oczyszczania ście-
ków miejskich na polach irytowanych. Wykorzystywanie ście-
ków dla rolnictwa".

Referat inż. 11. Przylęckiego „Zasady projektowania
oczyszczalni ścieków z punktu widzenia technicznego i gospo-
darczego.

Relerai inż. mgr. Z.. Rudulia „Usuwanie śmieci w myśl no-
wej ustawy '/, dnia Ul. 111. 1U'!>S r.".

Relerat inż. K. Meyera „Zagadnienie wywózki śmieci w do-
bie obecnej".

Referat inż. 11. Wojcicchowskicgo „Wysypiska śmieci
a względy higieniczne i gospodarcze".

Referat inż. Rudziń.skiegu „W jaki sposób najkorzystniej
zaopatrzyć budynki mieszkalne w wodę ciepłą".

Relerat iuż. K. Wier/ehleyjskieg.i „Stalowe rury przewo-
dowe a obrona kraju",

Relerat inż. J. Konopki „Zasady normalizacji rur stalowych
i ich korzyści w praktyce technicznej i handlowej".

Referat inż. J. Ronopki „Izolacja rur jako ochrona przed
korozją".

Referat inż. S. Downarowicza „Gospodarka wodna w mia-
stach i osiedlach".

Referat J. l'iotrow;.kiego „Rola obywatela w zagadnieniu
zaopatrzenia w wodę usiedli i usuwania nieczystości w czasie
pokoju i wojny".

Relerat inż. S. Wojnarowicza „O niskie ceny jednostkowe
w przedsiębiorstwach miejskich".

Referat I. 1'iotrowskiego „Projekt normalizacji badania
pomp odśrodkowych".

Inż. M. MaryniaiYzyka „Problem /opatrywania w wodę
do picia i celów przemyslowych wojew. Śląskiego.

Wystawa /gromadziła kilkanaście firm /wiązanych swą
produkcją / gazownictwem i wodmiągarsiwem.

W i/asie Zjazdu odbyły się walne zgromadzenia Polskiego
Zrzeszenia (iazowników, Wodociągowców i Techników .Sani
tarnych oraz Związku Gospodarczego Gazowni i Zakładów
Woilociągowych w Państwie Polskim.

Władze Głównego Zarządu Zrzeczenia za rok I')!i8/.'1'J
ukonstytuowały się następująco:

inż. W. Rabczewski ••• Prezes,
inż. St. Downarowic/, inż, J. Klusiński,
inż. mgr. Z. Rudolf i inż. M. Wieleżymki • Wiceprezesi

i Przewodniczący Sekcji,
inż, B. Benedyktowie/) inż, T. Jankowski, inż. B. Klim-

czak, inż. J. Kozłowski, inż. A. Kolowicz, dr T. Orzelski,
I. Piotrowski, inż. S. Sulimirski — członkowie Zarządu.

Uzupełnieniem Zjazdu były wycieczki do Zakładów
„Wspólnoty Interesów" (I luta Batory i I luu Piluidski) do ko-
palń węgla „Robnr", do oczyszczalni ścieków .systemem
„Dorr'a" w Klim/.owcu, do Państwowych i Piiwiatowych Za-
kładów Wodociągowych w Maczkach i Rozalii, AM Zakładów
Przemysłowych i Odlewni „Węgierska Górka", du zapór {prze-
gród dolin) wodnych w Porębce i Wajnenicy oraz. do Wisły
i Bielska — dla obejrzenia basenów kąpieliskowych (pływac-
kich).

Ponadto odbyła się wycieczka pt. „11)11 km po Śląsku" dla
zaznajomienia .się z bogactwem i pracą ziemi śląskiej.

Jubileuszowy XX Zjazd Gazowników, Wodociągowców
i Techników Sanitarnych odskonale zorganizowany i przepro-
wadzony wywarł na uczestnikach punktualnością i wysokim
poziomem obrad jak najlepsze wrażenie i przyczynił .się do za-
akcentowania poruszonych w założeniach i hasłach Zjazdu tak
ważnych zagadnień jakimi są gazyfikacja, niezawodność działa-
nia wodociągów i kanalizacji w czasie pokoju i wojny, podnie-
sienie warunków sanitarnych miast i osiedli w Polsce.

Inż, Jan Kozłowski



. KONKURS STYPENDIALNY
im. śp. Jana Zaglenicznego

Rok 1938/39.
Zarząd Fundacji Stypendialnej im. śp. Jana Zaglenicznego

ogłasza niniejszym konkurs na 3 stypedia po Zl 350,— mie-
sięcznie każde, na przecią 10-ciu miesięcy okresu stypendial-
nego 1938/39 r., tzn. pomiędzy 1 października 1938 r. i 30
września 1939 r., na następujących warunkach:

1. O stypendia ubiegać się mogą. obywatele Rzeczypospo-
litej Polskiej z ukończonymi studiami na jednej z wyższych
uczelni w kraju lub na terenie Wolnego Miasta Gdańska, w za-
kresie mechaniki i elektrotechniki, pragnący wyspecjalizować
się do pracy w przemyśle cukrowniczym.

2. Kandydaci odpowiadający powyższym warunkom win-
ni są nadesłać do biura Zarządu Fundacji w Warszawie, ul. Mo-
niuszki Nr 11 m. 7, podanie na piśmie, zawierające:

a) szczegółowy życiorys,
b) oświadczenie kandydata, że nie korzysta z innego sty-

pendium oraz że nie pracuje zarobkowo.1 Praca zarobkowa
w przemyśle cukrowniczym nie będzie stanowić przeszkody do
ubiegania się o stypendium.

Do podania winien być dołączony poświadczony odpis dy-
plomu lub inne odpowiednie zaświadczenie uczelni.

3. O dokonanym wyborze kandydat zawiadomiony będzie
przez Zarząd Fundacji listownie.

Zgłoszenia należy dokonać niezwłocznie.

KONKURS STYPENDIALNY
im. śp. Zygmunta Lubińskicgo i im. śp. Maksymiliana

Łebkowskicgo.

Rok 1938/39.
Zarząd Fundacji Stypendialnej im. śp. Zygmunta Lubiń-

skiego i im. śp. Maksymiliana Łebkowskiego ogłasza konkurs na
2 stypedia po Zl 100,— miesięcznie, poczynając od dnia
1. X. 1938 r. do dnia 31. VII. 1939 r. na następujących warun-
kach:

1. O stypedia ubiegać się mogą obywatele Rzeczypospoli-
tej Polskiej, studiujący w kraju i na terenie w. m. Gdańska, n i
wydziałach chemicznym, elektrycznym i ekonomicznym wyż-r,
szego zakładu naukowego. : .'m

2. Zgodnie ze statutem fundacji pierwszeństwo do korzy-
stania ze stypendiów mają, przy jednakowych warunkach:

a) członkowie rodziny śp. Z. Lubińskiego i śp. M. Łebkow-
skiego,

b) a w braku kandydatów z grona tychże, synowie pracow-
ników polskiego przemysłu cukrowniczego, zatrudnionych
w cukrowniach, biurach zarządów cukrowni lub organizacjach
cukrowniczych.

Z pierwszeństwa przewidzianego wyżej mogą korzystać
kandydaci, którzy do- podania dołączą ponadto dowody, stwier-
dzające pokrewieństwo albo ze śp. Z. Lubińskim, lub ze śp.
M. Łebkowskim, względnie zaświadczenie, stwierdzające posia-
danie warunków wymienionych pod b) wyżej.

W braku odpowiednich kandydatów, posiadających warun-
ki do korzystania z. wymienionego wyżej w p. 2) lit. a) i b)
pierwszeństwa, pod uwagę wzięte będą i inne kandydatury.

3. Kandydaci, odpowiadający niniejszym warunkom winni
są złożyć w biurze Zarządu Fundacji w Warszawie, ul. Mo-
niuszki Nr 11 m. 7, podania na piśmie, zawierające:

a) szczegółowy życiorys,
b) ośwadczenie kandydata, że z innego stypendium nie ko-

rzysta,
c) zaświadczenie uczelni o odbywaniu przez kandydata

studiów na jednym z wymienionych wyżej wydziałów.
4. Wybrany kandydat zawiadomiony będzie o przyznaniu

mu stypendium przez Zarząd Fundacji listownie.
5. Zarząd Fundacji ma prawo z wymówieniem 3-miesięcz-

nyra cofnąć przyznane scypedium, bez podania motywów.
6. Stypendia wypłacane będą w terminach miesięcznych,

z góry w początku każdego miesiąca, poczynając od 1 paź-
dziernika 1938 r.

Zgłoszenia należy dokonać niezwłocznie.

Z nadesłanych wydawnictw i czasopism
Inż. Bolesław Szupp.

PODRĘCZNIK SPAWANIA ACETYLENOWEGO

Nakładem Stowarzyszenia dla Rozwoju Spawania i Cięcia
Metali w Polsce, Warszawa 1938. Format 225X150. Stron 141.

Rys. 83. Cena 5.—

W polskiej literaturze technicznej już od dłuższego czasu
odczuwano brak podręcznika spawania, napisanego w sposób
tak popularny, aby był dostępny dla szerokich warstw rze-
mieślniczych, które w ostatnich czasach wykazują wielkie za-
interesowanie się spawaniem.

Brak takiego wydawnictwa dawał się szczególniej odczu-
wać w szkolnictwie zawodowym i przy prowadzeniu kursów
dokształcających dla rzemieślników-metalowców w dziedzinie
spawania.

Nowowydana I część Podręcznika Spawania Acetyleno-
wego uzupełnia tę lukę, podając czytelnikom niezbędne wiado-
mości dotyczące materiałów i urządzeń stosowanych przy spa-
waniu acetylenowym.

Dalsze części tego wydawnictwa obejmą: część II —
technikę spawania acetylenowego, a część III. — cięcie metali
oraz inne zastosowanie płomienia acetylenowo-tlenowego.

Należy się spodziewać, że nowe wydawnictwo Stowarzy-

szenia dla Rozwoju Spawania i Cięcia Metali w Polsce spotka
się z takim samym: zainteresowaniem sfer technicznych jak
i inne wydawnictwa Stowarzyszenia.

KALENDARZ SPAWALNICZY N r 7 NA 1938/39 R.
Wydawnictwo Sp. Akc. Perun. Str. 422. Cena zł 5.
(Odbiorcy firmy „Perun" i osoby pracujące naukowo-

technicznie oraz w szkolnictwie technicznym, jak również
instytucje i stowarzyszenia naukowo-techniczne otrzymują ka-
lendarz bezpłatnie).

Zwyczajem lat ubiegłych Sp. Akc. Perun wydała obecnie
Kalendarz Spawalniczy Nr 7. Część ogólno-informacyjna, która
powtarza się z roku na rok została całkowicie przerobiona
i uzupełniona licznymi nowościami z dziedziny spawania ace-
tylenowego i łukowego.

Obok wiadomości ogólnych z dziedziny spawalnictwa
każdy z kalendarzy wydawanych przez f. Perun od r. 1931
zawiera obszerniejszą pracę, której tematem jest jedno z naj-
bardziej w danym okresie aktualnych lub ważnych zagadnień.
Ostatnie 3 kalendarze zawierały rozprawy; o cięciu tlenem,
o metalizowaniu natryskowym i o napawaniu twardymi meta-
lami. Obecnie wydany kalendarz poświęcony jest kalkulacji
kosztów spawania acetylenowego i łukowego, oraz kosztów
cięcia tlenem.
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Przeprowadzona w tej pracy szczegółowa analiza kosztów
daje kalkulatorowi, czy teź właścicielowi mniejszego warsztatu,
minimum niezbędnych podstaw teoretycznych do wprowadze-
nia racjonalnej kalkulacji, a ponadto — szereg tabel i wykre-
sów wraz z wydanym w r. z. „Suwakiem Spawalniczym" —
umożliwia szybkie uzyskanie danych do kalkulacji przybliżonej
w konkretnych wypadkach.

Ponieważ niedawno opracowane (a jeszcze mało znane) no-
we metody .spawania pozwalają niejednokrotnie zmniejszyć
koszty spawania o <r>()"/i> i wyżej w porównaniu do dawnych me-
tod „klasycznych", specjalny rozdział w Kalendarzu traktuje
0 nowoczesnych metodach spawania acetylenowego, a w roz-
dziale o elektrodach zamieszczono również wskazówki doty-
czące różnych sposobów spawania łukowego.

Na zakończenie należy zaznaczyć, że osobny rozdział Ka-
lendarza poświecony został zagadnieniu bezpieczeństwa pracy,
którym w ostatnich czasach koła techniczne żywo się intere-
sują.

Wobec tego, że polska literatura spawalnicza jest jeszcze
dość uboga, wydawnictwa Peruna stanowią dużą pomoc facho-
wą dla licznych już w Polsce spawalników.

Adolf Tokarski:
KRYZYS USTROJU SPOŁECZNEGO I ŚRODKI

ZARADCZE.
Nakl. F. Hoesicka. Warszawa, 1938, Str. 72.

Książka ta jest wiernym odzwierciadlenicm prądów spo-
leczno-ftospodarczych, nurtujących dziś wszystkie chyba cywi-
lizowane społeczeństwa świata. Zawiera więc ona zarówno omó-
wienie sprawy karteli, etatyzmu, gospodarki planowej jak i kon-
cepcje przebudowy ustroju gospodarczego Polski, co wiąże się
w niej ściśle z zagadnieniami spoleczno-politycznymi. W dwu-
dziestu ośmiu rozdziałach autor p.n-usza zagadnienie bezrobocia
w Polsce-, sprawę kapitałów, sprawę żydowską, położenie sta-
nu włościańskiego, wreszcie znaczenie demokracji i parlamenta-
ryzmu. Książka Adolfa Tokarskiego jest niejako symbolem
obecnych czasów, c/.asów poszukiwania nowych prawd spo-
łecznych i nowych prawd gospodarczych. A że droga wiodąca
do tych prawd nie jost ani prostą ani łatwą świadczy o tym sam
układ pracy. W powodzi problemów gubi się zasadniczy wątek
książki, a układ rozdziałów jest: nieco chaotyczny, zbyt dowol-
ny, ro7.scrzvliwuja.cy uwagę czytelnika, zmuszający go co chwi-
la do przerzucania się ku krańcowo odmiennym lematom.

A. Ostrowski:
ZBIÓR PRZEPISÓW O SZKOLNICTWIE AKADEMICKIM

•'• •• • (Ustawy, rozporządzenia, okólniki).
. Książnica-Atlas. Lwów—Warszawa. Str. Uf>8. Cena zł 0,40.

Zbiór powyższy dzieli się na cztery części: I. Ustrój szkól
akademickich, II. Profesorowie i pomocnicze siły naukowe,
III. Organizacja studiów i egzamin w uniwersytetach, IV. Prawa
1 obowiązki studentów.1

'Autor,- urzędnik referendarski, a zarazem asystent Uniwcr-
Sytett1! Jana' Kazimierza, znający doskonale administrację szkol-
nictwa wyższego, zebrał w tej ksńążeczce najważniejsze przepisy
z tej dziedziny, dając zwięzły, a wyczerpujący przewodnik,

przeznaczony zarówno dla studentów, jak i dla profesorów
i asystentów szkół akademickich, zmuszonych niejednokrotnie
błądzić v gąszczu ustaw, rozporządzeń, okólników i wyjaś-
nień ministerialnych. Zbiór ten jest specjalnie cenny dla nowo-
wstępujących do wyższych uczelni, gdyż daje im możność do-
kładnego zaznajomienia się z charakterem i wymogami stu-
diów uniwersyteckich.

Brak1 takiego zbioru dawał się bardzo odczuwać zwłaszcza
obecnie, gdy po reformie szkolnictwa akademickiego przepro-
wadzonej w r. iiKió1 Ministerstwo W. R. i O. P. w ostatnich la-
tach wydało szereg ważnych rozporządzeń wykonawczych.

Część I zbioru obejmuje normy ustrojowe, przede wszyst-
kim ustawę o szkołach akademickich, część II przepisy o sto-
sunku służbowym profesorów i pomocniczych sil naukowych,
przepisy uposażeniowe, dyscyplinarne itp.; część III zawiera
szczegółowe przepisy o organizacji i toku studiów i egzaminów
na wszystkich wydziałach uniwersytetów, wreszcie część IV
rozmaite przepisy, normujące stanowisko studenta (m. i. prze-
pisy o opłatach szkolnych i egzaminacyjnych, o stypendiach
i innych formach pomocy dla młodzieży, o uzyskiwaniu stop-
ni naukowych, o nostryfikacji zagranicznych dyplomów nau-
kowych, o stowarzyszeniach akademickich itd.). Orientację uła-
twiają liczne odsyłacze, obszerny spis treści, a przede wszyst-
kim szczegółowy indeks rzeczowy, dzięki czemu posługiwanie
się zbiorem nawet dla zupełnego laika nie nastręcza żadnych
trudności.

Za ujemną stronę zbioru należy uważać brak przepisów
dotyczących Politechniki ora/, innych Wyższych uczelni tech-
nicznych.

TREŚĆ ZESZYTU:

Komunikaty
Inż. Sluniuluni Leon Kamińnki Związek Polskich

In/.ynierów Budowlanych, jego cele, zadania
i działalność . . . . . . . .

Ini, Ludwik Budka •--•- Urządzenia Przeładunkowe
porlu w Gdyni

lui. Witold TubMewtcs Magazyny Portowe, ich
ki.nslrukejn i przeznaczenie

Leopold Mlsial — Morskie zaaki żeglugowe
Ini, Slunislaw Uiickrl — .Morskie budownictwo

w G d y n i w o s t a t n i m p i ę c i o l e c i u . . . .
Ini. Zbigniew Follańiiki — Umocnieniu wybrzeży

m o r s k i c h . . . . . . . . .
Inż. Zygmunt Andnijewski — Kilka tiwuf* dotyczą-

cych rozbudowy torów i urządzeń stacji Gdynia
Ini. Michał Paszkowski- -ElcywMoi' zbożowy w por-

cie
Opis urządzenia do wyładowywania i /.aladownnia

na okryły dla spichlerza w porcie Gdyni .
Urządzenia mechaniczne elewatora . . . .
Bilans XVIII Targów Wschodnich
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